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ORGAN POLSKIEGO 
TOWARZ, EWANGELIG- 
KIEGO w BYDGOSZCZY. 


Bydgoszcz, lipiec -sierpień 1927 roku 


Numer pojedyńczy 
dla nieczłonków Polsk. 


Tow. Ewangelickiego 
20 groszy. 
Ogłoszenia od umowy, 
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Decyzja. 


Słowo „faryzeusz* stało się u nas 
synonimem człowieka, w którym juź nic 
nie masz godnego pochwały. l nie dziw, że 
się tak zapatrujemy. Bo jeśli życie Jezusa 
było ustawiczną walką, to przedewszys- 
tkiem walką z faryzeuszami i ludźmi im 
z ducha pokrewnymi. Gdyby też nie oni, 
nie odegrałaby się tragedja Golgoty. 


Mimo to w świetle Pisma świętego 
utarty ten pogląd na faryzeuszów musi 
ulec pewnej, coprawda nieznacznej na ich 
korzyść zmianie. Karty ewangelji podają 
pewną ich cechę, która ich wyżej stawia 
od niejednego, kto się dziś mianem chrze- 
ścijanina szczyci. 

Byli oni wprawdzie zaciętymi wro- 
gami Chrystusa. którzy Go wreszcie o 
śmierć męczeńską przyprawili. Ale nikt 
się też nie łudził co doich uczuć. W nie- 
nawiści swej do Zbawiciela byli szczerzy 
i zdecydowani. Nawet, gdy maskę przy- 
jaźni zakładali, albo gdy wężowem po- 
chlepstwem chcieli Go usidlić, nikogo 
w błąd wprowadzić nie mogli. Z uśmie- 
chów, z tonu głosu, z całego zachowania 
się przezierało ich prawdziwe oblicze. 
Czynili bez skrupułów to, co im dykto- 
wała nienawiść, Otwarcie uciekali się do 
podstępów, byleby zgnębić  g$rożnego 
Przeciwnika. 

Nie pochwalamy tej ich dla nas 
wprost niezrozumiałej nienawiści. Oddać 
im jednak musimy sprawiedliwość, że 


Znam uczynki twoje, żeś nie 
jest ani zimny, ani gorący; o, 
gdybyś był zimny, albo gorący! 
A tak, ponieważ jesteś letni, a 
nie zimny ani gorący, wyrzucę 
cię z ust moich. 
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nie zawierali kompromisów z połowicz- 
nością, że byli ludźmi decyzji i czynu. 

Jakże inaczej u nas w społeczeństwie 
chrześcijańskiem! 


Zdawałoby się, że tu, gdzie każdy 
od dnia chrztu świętego ma imię Zba- 
wiciela wyryte w sercu, wszyscy muszą być 
zdecydowanymi Jego przyjaciółmi. Zda- 
wałoby się że, — skoro radosna wieść 
o zbawieniu świata przez krew Jezusa 
Chrystusa rozbrzmiewa tu z niesłabnącą 
nigdy mocą — do wyjątków będą nale- 
żeli ci, co życia nie położyliby z chęcią 
za Ukrzyżowanego. Zdawałoby się, że 
tu pod krzyżem Chrystusowym jedno 
tylko uczucie włada niepodzielnie sercami 
wszystkich, — uwielbienia i wdzięczności 
dla Tego, Kto nad nami rozjaśnił oblicze 
Przedwiecznego i ukazał je jako oblicze 
naszego Ojca. Zdawałoby się . 

Ale, o świecie chrześcijański, Pan 
może się do ciebie zwrócić, jak ongi do 
zboru w Laodycei: „Znam uczynki Twoje, 
żeś nie jest ani zimny ani gorący" Poło- 
wiczny, obojętny, letni jesteś. Nie stać 
Ciebie zarówno na szczerą miłość, jak 
na szczerą nienawiść. 

ilustracją tego są krucyfiksy w 
Twych domach i wersety z Pisma św., 
porozwieszane na ścianach, oznaka Twej 


„przynależności do Jezusa; — a dążenia 


Twe i praca Twego życia tak daleko 
odbiegły od wzorów, które On ci pozo- 
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stawił że zadają kłam Twemu przywią- 
zaniu. Baranek Boży, który gładzi grzech 
świata, winien być Twem ukochaniem 
droższem nad wszystko, a jest tylko 
pustem imieniem, wymawianem w rzad- 
kich znikomych chwilach uroczystego 
nastroju. 


A wiedz, że kto nie jest z Panem, 
ten jest przeciwko Niemu. Jeśli nie umiesz 
czy nie chcesz składać Mu daninę serca 
i duszy, gorszy jesteś od Jego otwartych 
wrogów, bo brak ci mocy i szczerości 
ich uczuć. 

„O, gdybyś był zimny albo gorący! 
A tak, ponieważ jesteś letni, a nie zimny 
ani gorący, wyrzucę cię z ust moich“ 


O GINILW OS 
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Oto wyrok Pański na cię. 

Czy tym wyrokiem i ty jesteś objęty, 
czytelniku? Zastanów się i — zdecyduj. 
A zdecydowawszy się, ślubuj i dotrzy- 
maj ślubowania w czynie: 


Pójdę za Jezusem 
Pełen świętych chęci, 
Jego dobrodziejstwa 
Mając na pamięci, 
Pragnę odtąd zawsze 
Żyć ku chwale jego 

I wytrwale chodzić 
Sladem zbawcy swego. 


© 


X. W. 


z Bydgoszczy 
Polskie Towarzystwo Ewangelickie 


Od Zarządu Związku Towarzystw 
i Zborów Ewangelickich otrzymaliśmy 
następującą odezwę: 

Zbliżają się znowu dni IV Zjazdu 
Ewangelików-Polakòw. Miłe to byly 
chwile, gdyśmy na naszych zebraniach 
poczuli jedność mimo różnych tradycyj 
i różnic dzielnicowych mówili z sobą 
jak bracia! 

Hasła, rzucone przez pierwsze zjazdy, 
nie poszły na marne. Bo oto te rozbite 
i cudem tylko ocalone resztki dawnej 
wielkiej rodziny ewangelickiej łączą się 
w stowarzyszeniach. Wprawdzie to do- 
piero początek dzieła, lecz już teraz 
należy nam jasno ująć cel, zogniskować 
myśli koło jednej wielkiej idei, która 
będzie naszem ukochaniem, źródłem 
natchnienia i silną sprężyną woli. 

Zarówno w naszych szeregach jak 
i poza nam tak mało wpływu Ewan- 
gelji na stosunki między ludźmi, nażycie 
religijne i społeczne! Tyle jeszcze wśród 
nasnieuświadomienia i obojętności tyle 
trudności. Położenie nas ewangelików 
będzie ciężkie, przyszłość napawać nas 
będzie wielkątroską, jeśli wobec obo- 
jętuości religijnej wokoło nas nie zer- 
wiemy się ze snu,a wobec niezwykłego 
znaczenia obecnej chwili, nie złączymy 
się dowspólnego, wielkiego czynu, godn- 
egowyznawców Ewangeljii synów Re- 
formacji. 

Czyn ten — to utorowanie drogi 
Ewangelji i jej prawdom wiecznym w 


naszem życiu społecznem. „ródłem jego 
—wiara w Boga miłości i prawdy, który 
się nam objawił w Jezusie Chrystusie, 
polem jego rodzina, zbór, kościół, naród 
Będzie on najlepszym probierzem naszej 
wiary i miłości. Przystąpmy więc do 
tej zbożnej pracy, abyśmy mogli wobec 
Boga i świata złożyć dowody życia, a 
w spełnianiu szczytnego posłannictwa 
w narodzie wykazali rację swego bytu! 

Służmy Sprawie Bożej pracą wy- 
trwałą, prawdą, uczciwością i poświęce- 
niem, pełniąc zaczęte przez ojców na- 
szych duchownych dzieło miłosierdzia 
chrześcijańskiego, oddając się opiece re- 
liginej. zarówno nad dzieckiem, jak i nad 
młodzieżą w jej stowarzyszeniach, i sta- 
rając się podnieść oświatę ludu. 

IV Zjazd niechże będzie wielkiem 
wezwaniem wszystkich do służby spo- 
łecznej! Niech jaknajliczniejsze grono 
ewangelików zbierze się na tem miejscu, 
gdzie na wielką skalę odbywa się lekcja 
poglądowa pracy społecznej. Zaprasza- 
my Was wszystkich, bracia ze zborów 
i towarzystw, na IV Zjazd Ewangelików- 
Polaków. który odbędzie się d. 5 - 6 sierp- 
nia w Cieszynie pod hasłem: PRĄCA 
SPOŁECZNA. 


Przypominamy, że każdy poniedzia- 
łek po pierwszym członkowie Towa- 
rzystwa i Zboru spotykają się w sali 
Lengninga (o godz. 7-ej wiecz.,) dla 
omówienia spraw bieżących. 


Polski Zbór Ewangelicko-Augsburski. 


Z powodu remontu kościoła przy 
ul. Poznańskiej nabożeństwa niedzielne 
odbywać się będą do końca sierpnia 
w sali przy ul. Libelta 8 o godz. 10 rano 


Na pierwszą niedzielę sierpnia (7,VIII) 
projektowana jest wycieczka krajoznaw- 
cza całego zboru statkiem do Chełnna- 
Swiecia i Grudziądza. Statek rusza z Byd- 
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goszczy o godz. 6 rano. W drodze ks. 
prob. Galster odprawi nabożeństwo 
Cena biletu wyniesie 4 zł od osoby. 
Dzieci powyżej lat pięciu płacą połowę. 


„OGNIWO* 


Str. 3 


Wycieczka dojdzie do skutku, o ile zgłosi 
się odpowiednia ilość uczestników. Zgło- 
szenia do dnia 4 sierpnia przyjmuje 
ks. proboszcz. 


Stowarzyszenie Młodzieży. 


Na czas wakacyjny Stowarzyszenie 
zawiesiło działalność .Jedynie we wtorki 
i piątki (od godz. 8 do 10 wieczorem) 


odbywają się audycje radiowe. Prócz 
tego członkowie mogą każdego dnia 
korzystać z krokietu 


z Torunia 


Dnia 11 lipca r. b. o godz. 7'/, wiecz. 
w mieszkaniu p inż. Wojciechowskiego 
(Toruń, Bydgoskie Przedm , 28) odbyło 
się nadzwyczajne informacyjne zebranie 
członków zboru, zwołane przez ks. admi- 
nistratora W. Galstera. 

Posiedzenie zagaił prezes Kol. Kośc. 
podprokurator p. Linke, który w swem 
przemówieniu zobrazował smutny do- 
tychczasowy stan zboru. rokujący bardzo 
małe widoki rozwoju w najbliższej przy- 
szłości. 

Następny mówca inż. Wojciechowski 
zapoznał zebranych z finansami zboru, 
wyraził ubolewanie z powodu słabego 
wpływu składek i zaznaczył, że nawet 
względnie małe wydatki zborowe z trudno- 
ścią znajdowały pokrycie ze stałych skła- 
dek kościelnych. W tych warunkach 
o rozwoju życia zborowego wprost niemo- 
źna myśleć. 

Pesymistyczne te wywody w treści- 
wych przemówieniach starali się zbić 
ks. kapelan J. Mamica i ks. administrator 
W. Galster, twierdząc, że trudno im w 
to uwierzyć, aby przedstawiciele 65 rodziń 
częściowo obecnych na zebraniu, nie 
byli w możności zdobyć się na pewien 
wysiłek materjalny, aby przyczynić się 
do rozwoju tak potrzebnego wszystkim 
Życia zborowego. Mówcy przypuszczają 
istnienie innych przyczyn, które hamują 
ten rozwój i które należy poznać oraz 
bliżej omówić. 

Na ten temat wywiązała się ożywiona 
dyskusja, w której wzięli nader czynny 
udział prawie wszyscy obecni, starająć się 
oświetlić poruszoną sprawę możliwie 
wszechstronnie. 

W rezultacie tej wymiany zdań po- 
stanowiono do czasu wyborów nowego 
kolegium dokooptować do „obecnego ko-. 
legium, składającego się z trzech czyn- 
nych członków p. Linkiego, p. Wildego 
i Wojciechowskiego jeszcze pięć osób: 
Dyr. Schmidta, Dyr. A. Jaegera, inż. P. 
Mrowca, p. G. Hunkara i p B. Ottello. 


W ten sposób rozszerzone kolegium 
natychmiast przystąpiło do pracy, sta- 
wiając sobie za cel dwa główne zadania: 

1. Racjonalny podział składki koś- 
cielnej przez ścisłe sprawdzenie listy 
zborowników i nałożenie na każdą ro- 
dzinę podatku kościelnego w wysokości 
1°, od dochodu głowy rodziny. 

2. Ułożenie budżetu na rok przyszły 
w sumie zł 600 miesięcznie z tem, aby 
już w tym okresie mógł być powołany 
stały ks. wikarjusz, któryby objął regu- 
larne wykłady religij w szkołach i od- 
prawiał w miarę potrzeby nabożeństwa 
bądź w Toruniu, bądź w Grudziądzu. 

Aby te zamierzenia nie pozostały 
tylko w dziedzinie pięknych projektów, 
przystąpiono zaraz na zebraniu do usta- 
lenia wysokości składek dla obecnych. 

~ Wszyscy chętnie nietylko zobowiązali 
się do płacenia, lecz większość nawet 
wpłaciła deklarowane sumy do kasy zbo- 
rowej. 

W najbliższych dniach członkowie 
kolegium obchodzić będą zborowników 
w celu sprawdzenia ich przynależności 
do zboru i ustalenia wysokości składki. 

Wszyscy byli zdania, że akcja ta 
jeszcze przed Ogólnem Zgromadzeniem 
które się odbędzie prawdopodobnie po 
wakacjach, wyda dodatnie rezultaty. 

Na zakończenie delegat Polskiego 
Tow. Ewang w Bydgoszczy inż. A. Peitsch 
zapoznał zebranych w ogólnych zarysach 
z celami P. T. E wręczył każdemu z 
uczestników egzemplarz ustawy i prosił 
o łaskawe komunikowanie redakcji .Og- 
niwa” adresów wszystkich ewangelików 
polaków, aby pisemko to rozsyłane obec- 
nie bezpłatnie (egzystuje z dobrowolnych 
ofiar które można wysyłać pod adresem 
skarbnika P. T. Ew. Bydgoszcz, Pomor- 
ska 30a p. Otton Fischer) stało się fak- 
tycznym łącznikiem pomiędzy rozproszo- 
nymi po Pomorzu ewangelikami-pola- 
kami 

Zamykując zebranie przewodniczący 
podziękował przybyłym za czynny udział 


Str. 4 „O OREW © Nr. 7 


w dyskusji i wyraził przekonanie, że. o ! 
ile zapał prędko nie ostygnie, zebranie 

to przyniesie błogosławione owoce dla 
życia duchowego zboru toruńskiego i 
przyczyni się do szybkiego przekształ- Zebrani rozeszli się w przeświadcze- 
cenia się tej dotychczas Śpiącej placówki niu, że zbór zaczyna nowe życie 

w samodzielną tętniąca życiem i zapa- 
łem organizację. 


Zebranie przeciągnęło się do późnej 
nocy, cechował je nadzwyczajny zapał 
i zamiłowanie do sprawy. 


Niech Pan Bóg spełni te nadzieje! 


Porządek nabożeństw 
Bydgoszcz 


(W sali przy uł. Libelta 8, godz. 10 ran.) 14. VIII —niedz. 8 po Tr. bez kom. św. 


Ks ; 21. VII.— niedz. 9 po Tr. z kom. św. 
24. VIL — niedz. 6 po Tr naboż, ZA 28. VII.. niedz. 10 po Tr. naboż. czytane 


31. VII — niedz: 7 po: Tr. beż kom. św. 1.1X,- —czwartek tkażeństio OOO 
7. VIII. — niedz. 8 po Tr. bez: kom. św. poczęcie roku szkolnego 
(W razie dojścia do skutku (W kościele przy ul. Poznańskiej nr. 13 
wycieczki krajoznawczej nabo- o godz. 8 rano) 
źeństwo odprawione zostanie 4.IX. —niedz. 11 po Tr. bez kom. św. 
na statku). 11. IX. — niedz. 12 po Tr. bez kom. św. 
Toruń 


Nabożeństwa odbywają się w kościele luterskim przy ul. Strumykowej 10 
początek o godz. 12, 


24. VII. -niedz. 6 po Tr. z kom. św. | 28.VIII.—niedz 10 po Tr. z kom. św. 


Od Redakcji. 


Do niniejszego numeru dołączamy aktualną broszurkę ks, W, (ralstera p, n. „Czy Słowacki 
był rzymskim katolikiem?” Wydając broszurkę, ponieśliśmy znaczne koszty. Sadzimy jednak, że 
każdy z czytelników chętme się do pokrycia tych kosztów przyczyni przez nadesłanie 50 yr. 
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W tym celu załączamy jednocześnie blaukiet nadawczy na konto redaktora w P. K., 


Zapisujcie się na członków Polskiego Tow. Ewangelic- 
kiego w Bydgoszczy. Tylko wspólnemi siłami spełnicie misję 
dziejową ewangelicyzmu w Polsce. Tylko wspólnemi siłami 
zdołacie obronić spraw swoich, 

Zgłaszać się 


Jerzy Chwastek, Eydgoszcz, Długa 66. 


— a a a LAW 


Poleca po cenach przystępnych 
J. Szarowski, Dworcowa hes 


ach Polskie Tow. Ewanqelickie w Bydzoszczy, A Redaktor odpowiedzialny : Jerzy = 
Czcionkami Drukarni Kupieckiej w Bydgoszczy, Szpitalna 3. 


| Zabawki, wózki dla dzieci oraz galanterję 2 


